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D O D A TE K  P A R A F IA L N Y
d o  t y g o d n ik a  ,,N i e d z i e l a "

Bądź Apoitołom _ J e d n a jc ie  p r e n u m e r a -
pras j  KatoiicHioj! P A R A F J I  MA T K I  B O S K I E J  A N I E L S K I E J  torów prasy  Katolickiej

w D ąbrow ie-G órniczej.

Porządek nabożeństw
w  k o ś c i e l e  p a r a f i a l n y m  M. B . A n i e l s k i e j .  

N le d z i e l a r ,  d n i a  8  s i e r p n i a  1937 r
G o d z .  6 . 3 0 —  J u t r z n i a  —  X .  P r o b o s z c z .

7 F r y m a r i a  — X .  P r o b o s z c z ,
n a u k a  k a t e c h i z m ,  n . t ,  „ C o  m ó w i  
C h r r s t u s  m a j ą t k a c h 1*
—  X ,  J a r o s .

9 .30  —  M s z a  ś w .  —  X. J a r o s ,  
n a u k a  —  X. P r o b o s z c z ,

1 1 . 0 0 —  S u m a  —  X .  J a r o s ,  
n a u k a  - -  X  P r o b o s z c z .

16. N i e s z p o r y .
W  c z w a r t e k  o g o d z .  18.30 . G o d z i n a  ś w i ę t a "  
i z e b r a n i e  S t r a ż y  H o n o r o w e j .
VI p i ą t e k  o g o d z .  17 . D r o g a  K r z y ż o w a "  
IA s o b o t ę  o g o d z .  18.30 p a c i e r z e  w i e c z o r ­
n e  L i t a n i a  L o r e t a ń s k a ,  b ł o g o s ł a w .  N .  S a ­
k r a m e n t u  i s p o s o b n o ś ć  d o  s p o w i e d z i .

D y ż u r n y m  w  t y m  t y g o d n i u  —  X .  J a r o s .

Msze iw .
8-VIII, niedziela

7 — w int. Ks. Jarosa, zam. Stow. 
św. Zyty.
9.30 —
11 — suma za parafian.

9-VIU, poniedziałek
6 — o zdrowie dla męża, cz.
7 —

10-VIII, wtorek
6 — do M.B. Anielskiej i św. Anny, 
zbiorowa zam. Stankiewicz, cz.
7 —

U-VIII, środa
•,6 — wynagradzająca za zniewagi 
heretyków i sekciarzy, zam. 111 Za­
kon i Żywy różaniec, śp.
7 — t  Franciszki Paluch i Tekli 
Kazibuckiej, cz.

12-VII1, czwartek
6 — w int. przełożonej, zam. 111 
Zakon, cz.
7 — dziękczynną o błogosł. w 25 
rocznicę małżonków p. Staroniów, cz.

13-VIII, piątek,
6 — dziękczynna za zdrowie, cz.
7 — t  Michała, Marcina, Feliksy z 
Kabałów, Stanisława i Józefy z Kło­
potów, cz.

14-VIII, sobota
6 — śp. Heleny Czerna, zam. mąż, cz.
7 —

Ogłoszenia.
Jutro przypada okława uroczys­

tości odpustowej M. Bożej Anielsk.
Niedziela dzisiejsza jest adora- 

cyjna.
Dziś pu nieszporach z e b r a n i e  

członków żywego i wieczystego ró­
żańca. Ap. Modlitwy N, Serca Jezu­
sowego, M. B. Anielskiej, Niepokal. 
Poczęcia i Szkaplerza św.

W sobotę wypada wigilia do uro­
czystości Wniebowzięcia N. Marii 
Panny — w tym dniu należy zacho­
wać post ścisły.

W przyszłą niedzielę Obchodzić  
będziemy doroczną pamiątkę Wnieb. 
N. Marii Panny, pamiątkę,, Cudu nad 
W isłą", czyli odparcia bolszewickie­
go najazdu na Polskę. W  tym dniu 
przed sumą będą poświęcone zioła 
i kwiaty, które nam mają przypo­
minać cnoty N. Marii Panny. Suma 
i nieszpory będą odprawione z wy­
stawieniem N. Sakramentu i proce­
sjami. — Niech ten dzień katolicy 
wierzący obchodzą najuroczyściej, 
niech liczne zastępy czcicieli Marii 
przystąpią do Stołu Pańskiego.

Podziękowanie.
Niniejszym wyrażam serdeczne 

podziękowanie Czcigodnym Braciom 
Kapłanom, którzy w przeddzień od­
pustu parafialnego t. j. w sobotę 
przeszłą w liczbie 2 przybyli do po­
mocy spowiadania wiernych, a w 
dzień odpustu w liczbie 28 z sąsie­
dnich parafii wyspowiadali wszyst­
kich pragnących uzyskać odpust. 
W yrażam też swą radość dla para­
fian moich z tego, że podczas no­
wenny i w sam dzień odpustu przy­
stąpili do komunii św. Przez cały 
ten czas rozdano 4200 komunii świę­
tych. Szkoda, że w tej liczbie nie 
wielu można było zauważyć mło­
dzieńców. Księża z sąsiednich para­
fii byli zachwyceni budującem za­
chowaniem się w kościele dąbrow­
skich parafian i ich licznem uczest­
niczeniem w nowennie i odpusto­
wych nabożeństwach. Wyrażam na 
tem miejscu podziękowanie Przew. 
Ojcu Alojzemu Kapucynowi z Kra­
kowa za piękne kazania i klerykom 
za asystę. Także składam „Bóg za­
płać" tym, któizy umyli posadzkę 
i okna w kościele, p.p. Hemm i in­
nym za dostarczenie kwiatów i ude­
korowanie Ołtarzy, szczególnie pięk­
nie udekorowały W. Ołtarz białemi 
kwiatami Siostry Pasionistki, chóro­
wi za piekne śpiewy i wszystkim, 
którzy przyczynili > się do uświetnie­
nia odpustu.

Niech N. Maria Panna ma swych 
czcicieli w szczególnej opiece, a wy­
rodnym swym dzieciom wyprosi u
Boga zmiłowanie i nawrócenie.

*
P r o b o s z c z .

Kompania na Jasną Górą.
wyruszy z Dąbrowy Górn. w dniu 
14 sierpnia r.b. o godz. 14.22. Przy­
jazd do Częstochowy o godz. 16.53. 
Odjazd z Częstochowy w dniu 15 
sierpnia o godz. 18.15 i przyjazd do 
Dąbrowy Górn. o godz. 19.41. Cena 
biletu w obie strony od osoby 3.50.

Podziękowahia.
Pracownikom kopalni „Flora" za 

ofiarowane 6 dużych świec na W . 
Ołtarz, p. Ruskównie za kadzidło, 
p. Teofili Chała za oliwę przed N. 
Sakram., pewnej osobie za serwetkę 
przed ołtarz N. Serca Jezusowego, 
zakładowi pogrzebowemu „Rączka" 
za odnowienie figury Matki Bożej 
oraz odnowienie 8 lichtarzy, p. Julii 
Zuwałowej za butelkę oliwy do lam­
py wieczystej składam „Bóg zapłać"

Proboszcz.
P ro k u ra to r 

Sądu O kręgow ego 
w Sosnow cu 
92,VII 1937

L. S. O K, 747/37,

D o  U r z ę d u  
S t a n u  C y w i l n e g o  

r z . - k a t .  p a r a f i i  
D ą b r o w a  G ó r n i c z a .

Załączony odpis wyroku Sądu 
Biskupiego w Częstochowie z dnia 
l.VII. r. b. przesyłam ceiem doko­
nania adnotacji na marginesie aktu 
urodzenia Romana Stacha, sentencji 
wyroku powyższego uznającego zwią­
zek małżeński Romana Stachy za­
warty w dniu 2 lutego 1923 w koś­
ciele mariawickim w Dąbrowie Gór­
niczej z Marianną Biegańską I voto 
Koszelska za nieważny — nieistnie­
jący-

P r o k u r a t o r  S u s k i .  .

Remont kaplicy na starym cmentarzu.
Przystąpiono do całkowitego re­

montu kaplicy na starym cmentarzu. 
Zechcą osoby zainteresowane, ma­
jące krewnych na cmentarzu starym 
pośpieszyć z dobrowolną ofiarą. K o ­
sztorys remontu przewidywany jest 
na'kilkaset złotych

Koncesjonowane żeńskie

K U R S Y  K R O J U
szycia i modelowania. W ynik nauk1 
szybki, dobry i gwarantowany. Opła­
ta miesięczna. Zapisy przyjm uje co­
dziennie dyplomowana mistrzyni z 

W arszaw y T. Górska.
B ę d z i n ,  u l .  1 - g o  M a j a  h , m .  104.

P r z y j e z d n y m  u w z g l ę d n i a  s i ę  z n i ż k i .
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Królestwo Chrystusowe.
Dobrobyt, bogactwo materialne i 

wynikające z niego poczucie sytości 
fizycznej nigdy nie zaspokoją prag­
nienia szczęścia wlanego w duszę każ­
dego człowieka. Z  tej też racji, nie­
spokojny duch ludzki zawsze szukał 
prawdy i miłości, jasności i ciepła, 
słowa nieśmiertelnego i słońca dla 
serc. Zmuszał go do tego głód du­
szy ciągle upominającej się o swoje 
istotne prawa. Niejednokrotnie w cza­
sach pogańskich zjust mistrza, dysku­
tującego z uczniami o wielkich praw ­
dach,zaleciło mądre słowo,czasem|padł 
wykrzyknik prostaczków, w których 
przebijała się nieskończoność cza­
sem dziecięcy głos odbił echo przed­
wiecznej miłości. Były to tylko pło­
myki prawdy, błyszczące jak  dia­
menty, wśród fantazii i wymysłów 
zawsze twórczego ludzkiego ducha, 
zwiastuny „ognia", który Zbawiciel 
miał przynieść z nieba, a który miał 
rozpalić i rozgrzać do białości skost­
niałe dusze, zaspokoić pragnienie 
szczęścia i płomieniami ogarnąć całą 
ziemię — wszystko i wszystkich.

T en  ogień — to prawda i łaska 
panująca w sercach — to Królestwo 
Chrystusowe. Kiedy Zbawiciel nau­
czał w Ziemi św. często mówił o 
tym, że przyszedł założyć nowe kró­
lestwo. Żydzi, marząc o odbudowie 
swej państwowości, sądzili, że to b ę ­
dzie wspaniałe ich własne królestwo 
ziemskie. T ak  mniemali nietylko fa­
ryzeusze, ale nawet i uczniowie 
Chrystusa. Próżne jednak były ich 
nadzieje. Pan Jezus przyszedr wpra­
wdzie założyć tutaj wielkie, wspa­
niałe królestwo, ale nie ziemskie. 
Chce On panować, ale w umysłach 
i sercach ludzkich. Jego królowanie 
nie polega na czymś zewnętrznym, 
„nie jest to pokarm i napój, ale spra­
wiedliwość, pukój i wesele w D u­
chu św.“, jak  mówi św. Paweł, (d.n )

Sumienie chrześcijańskie

Pojęcie i słowo „sumienie" istnie­
je we wszystkich językach. Jego 
istnienie czuje w sobie każdy czło­
wiek, określając je jako „swoje", ale 
jednocześnic| jako coś mocniejsze­
go od własnej woli.

J a k  się ono objaw ia?  J e s t t o g L s  
wewnętrzny, który spełnia potrójną 
rolę: kierownika wskazującego dro­
gę obowiązku, świadka obserwują­
cego czyn czy myśl ludzką w czasie 
ich trwania, i sędziego wypowiada­
jącego swój sąd radośi ią lub w y­
rzutami sumienia. Istnienie t y c h  
trzech form sumienia nie jest fikcją: 
odnajduje się je przez analizę we 
wszystkich kulturach, rasach i języ­
kach.

Gzem zaś ono je s t?  J e s t  naszym 
rozumem wywodzącym się z ducha 
lotnym jak duch sam, wskazującym 
nam drogę obowiązku, prawa. Gdy­
by nie było prawa, nie byłoby su­
mienia. J e s t  to zatem nie ślepy in­
stynkt, wychylający się z poza pro­
gów podświadomości, ale „dictamen 
rationis". J e s t  ono w świecie ducho­
wym tern, czem jes t  prawo w świe­
cie natury. J e s t  to prawo zatem we­
wnętrzne, ale i zewnętrzne; dlatego 
próżne, bo mylne, są teorie moral­
nej „autonomii" człowieka, jego od 
niczego niezawisłej suwerenności. 
Prawo pochodzi od Boga - Stwórcy, 
który wytyczył cele i drogi. Te po­
znaje rozum i nakłania do nich wo­
lę. Mimo pewnych odchyleń, prawo 
takie wyryte w naturze człowieka, 
wypowiedziało się wszędzie przez 
te zasadnicze imperatywy: Oddawaj 
cześć Bogu, szanuj rodziców, nie cu­
dzołóż, nie kradnij. W  ciągu wie­
ków prawa te i częściowe objawie­
nia zacierały się coraz więcej; wów­
czas Bóg przemówił silnie, przez 
Dekalog, a w końcu przez Chrystu­
sa. Chrystus żyje nadal w swym 
Kościele, przez który stoi na straży 
sumienie.

Prawo wchodzi jednak w slerę 
działania ludzkiego tylko za zgodą 
człowieka; ma on bowiem wolną w o­
lę. T ak  powstaje nieraz konflikt mię­
dzy rozumem a namiętnościami. W y ­
bór, jakkolwiek jasny, jes t  nieraz 
ciężki do przeprowadzenia. Sam a 
natura jes t  słaba. Tem u „vae soli" ! 
przychodzi z pomocą łaska. „W szyst­
ko mogę w tym, który mnie umac­
nia", tak charakteryzuje tę pomoc 
św. Paweł, ł .aska jest tym instru­
mentem, przy pomocy którego Bóg, 
jakoby na harfie wygrywa tysiące 
subtelnych dźwięków. Bez pomocy 
łaski sumienie niejednokrotnie drę­
twieje, usypia i może zaniknąć, a c o  
najmniej wypaczyć się.

Ofiary kolędowe na parkan cmen­
tarny złożyli p. p

Zuchelski  A leksy  zł.: 2. C z e rn a  Ant.  3, B e-  
t e h e r  W ł. 1, H am elsk i  A dam  0 .50 ,  P lu c iń sk a  
Em il ia  5, K u k o w s k i  A ndrze j  0 ,50 ,  P i e te rw a s  
P io t r  1.50, F u lb lszew sk l  K o n rad  0,50, S z y m a ń ­
sk a  E m a  1, S t r ą c z e k  S ta n .  1, Z ab o ch n ick a  J u ­
lia 1,50, B udz ia sz  Ja k ó b  1, W osna  S te fan  1, 
B ez im ienn ie  1, W ic e r  Jan  5, T re n d a  P io t r  2, 
iy lw er t  W o jc iech  1, M ys łek  P i o t r  2, C ie lne l  

B o les ław  1, N o w ak  F r .  0,50, Katolik  Fi  1.50, 
Ja n lga  Józef  1,50, K o rczak  W ojc iech  7, Leżu- 
c h o w s k a  Fr.  1, G r e la  P io t r  1, W ie rzb ick i  Jan
1, C lem ińsk i  W a c ła w  2, T r z a s k a  W ojc iech  0,50, 
C h lone l  A n t .  1, S lad k o w sk l  A ndrze l  0 ,50 ,  M a ­
dej  Boi.  l ,  L u d k ie w icz  Ju l ian  2, W lk a re k  A n­
toni  3. S e lw e t  Teofi l  1, W o j ta la  Wjj 0,50, M a­
dej  S te fan  1, D udz ińska  K a ta r z y n a  3, C h o jn a c ­
ki Ja n  05 ,0  M a c h u ro w a  K az im ie ra  0,50, Wil- 
k oszew sk i  R o m an  0 ,60 ,  M a zu re k  Jó z e f  1, S t rz e ­
lec W ład 2, P i l a r z  Ja k ó b  3, P o g o d a  S tan .  1, 
H a b e rk o  Jan  1, Z e m n a  J ó z e fa  2, C z a rn ik  J ó z e ­
fa 1, Ja s ik  Ant. 1, K ora lew sk i  W ł. 10, K osm a-
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la A nt .  0,50, W e jn e r  W ł.  2, B a ran  Boi. 1, B a l ­
cersk i  S te fan  2, N o w a k  S ia n .  0 ,50, S k rz y p czy k  
Jó z e fa  0,50, M achn iew sk i  K az im ierz  Q,iC, Ż m i­
jew ski  E d w a rd  1, W a w rz y ń c z a k  Marcin 2, P i e ­
t r z y k o w sk i  A le k s a n d e r  2, L e jm a n o w a  Maria  J ,  
Skibiński  Ant.  0,5C Kozińsk i  W ład.  2, Szum i-  
las  Maria  2, R ownicki  Ant. 1, G o c y k  T e re s a  
1, Koseck ie  J a d w ig a  i F lo r e n ty n a  l ,  S ta n g re -  
t o w a  M a r ia  i,  B on to r  Marla  1, K napik  Antoni 
0,50, T e k la  H a h u is k a  2, H ahulsk i  W ik tor  1, 
B ąk S tan :  2, N az iem iec  S ta n .  0 ,40 ,  D illies 5, 
Inż, Z w olińska  2, Inż T a lk o -P o rz e c h i  1, A. Z. 
10,  F a sz c z e w s k i  10, M a zu ła  Maria  5, Klima 
sz e w sc y  t r e n a - J ó z e f 2 prof.  C holew ińsk i  F r a n c .  
5, Inź: D yr ,  T a lk o  10, Ja d w ig a  NiebruJ 10, B a ­
ran  Ignacy  1, P lu c iń s k a  JulJ. 2, B a ran  W ład .  2, 
O p ie lak o w a  S a b in a  5, S c h a b o w s k i  Jó z e f  5, O r ­
nat  A ndrze j  2, Siewniajc S tan .  1, J a w o rs k i  W ik­
to r  2, N o w o d w o rsk a  I ren a  3, R a tu s iń sk a  J o a n ­
na  5, Z ie l iń s k a  E u g e n ia  3, B ez im ienn ie  1, J u r a  
Teofi l  3,  R om an  M orgu lec  20,  S m ie lew sk i  P a ­
w e ł  1.50, B e z im ienn ie  7, S to ja k o w sk a  Jó z e fa  1. 
R a zem  2 3 2  zł. —  gt. Ł ą c z n ie  za ś  z pop rzed -  
niemi of iaram i 436 2  zł. 37 gr.

Zapowiedzi przedślubne.
S t a n i s ł a w  M a r z e c  k a w .  z D ą b r o w y  G ó r ­

n i c z e j  z  E u g e n i ą  K o n a s z e w s k ą  p ,  z  W a r ­
s z a w y  p a r a f i i  N a j ś w .  S e r c a  M a r i i ,  R o m a n  
Z a k r z e w s k i  k a w . , z  O l g ą  S t a c h a  w d o w ą ,  
o b o j e  z D ą b r o w y  G ó r n . ,  Z y g m u n t  P i o t r o ­
w i c z  k a w a l e r  z W ł o c ł a w k a  r  J u l i ą  T o m ­
c z y k  p .  z D ą b r o w y  G ó r n . ,  E r a z m  S z y m a ­
n o w s k i  k a w .  z  S t e f a n i ą  d z o s i a k ó w n ą  p .  
o b o j e  z  D ą b r o w y  G ó r n . ,  W ł a d y s ł a w  S o c h a  
k a w .  z  M a r i ą  E l ż b i e t a  S o c h a  p .  o b o j e  z 
D ą b r o w y  G ó r n . ,  J a n  G r a l e w i c z  k a w .  z  W a n ­
d ą  R a w i c k ą  p .  o b o j e  z D ą b r o w y  G ó r n ,  ,

Śluby
M i k o ł a j  S z a f a i s k i  z  E l ż b i e t ą  C e c y l i ą  

Z i a j a ,  A d a m  R o m a n  K ^ n g i z e r  z A n n ą  D o -  
b o s i ń s k ą ,  M a r i a n  F r a n c i s z e k  W o j t a l a  z G e ­
n o w e f ą  M a - a n n ą  M a z u r e k ,  M i e c z y s ł ą w  
S t a n .  C e m b r z y ń s k l  z  K a z i m i e r ą  C z a p i a ,  
J ó z e f  G ó r s k i  i  E l e o n o r ą  S o j k a ,  M a r i a n  K o ­
z i e ł  z J a n i n ą  M a r i a n n ą  K i j e w s k ą ,  S t a n i a ł .  
W a m k  z  G e n o w e f ą  S t a c h u r s k ą .

Zmarli
J ; : r z y  Z a b a g ł o ,  A n t o n i  W ó j c i k ,  J u l i a n  

M a k s y m o w ,  M a r i a  J u r e k ,  H a l i n a  W a r z e ę -  
k a ,  B o l e s ł a w a  B o r e k ,  J a n i n a  G ę b o r s k a ,  
Z d z i s ł a w  K a r d y n a ł ,  W a n d a  S z y m c z y k i e -  
w i c z ,  A n n a  B u j n o w s k a .

Rocznice zgonów
K a t a r z y n a  S z y s z k o  z m .  1 0 .V I I I , 36 r. , 

S t a n .  D ą b r o w s k i  z m .  15.V I I I .36 r .  A d a m  
K a p i ń s k i  z m .  I5 .V II I .3 6  r.

C hrzest św przyjęli, stając się 
dziećmi Boiemi.

W a l d e m a r  M i e c z y s ł a w  B u z c -ń ,  J e r z y  
E d m u n d  Z a b a g ł o ,  W i e s ł a w i  B a r b a r a  D y ­
j a ,  A n d r z e j  M a r i a n  N i e c h c i a ł ,  J a n i n a  B a r -  
D a ra  M a d y ? . ,  M a r i a  A g a t a  J u r e k ,  A n t o n i ­
n a  E m i l i a  P a w ł o w s k a ,  H a l i n a  Z o f i a  W a -  
z o c h a ,  J a n i n a  T e r e s a  G ę b o r s k a ,  M a r i a  T e -  
r e s a  J ę d r u s i k ,  I r e n a  S t a n i s ł a w a  J u s z c z y k ,  
C z e s ł a w  H e n r y k  G a ł u s z k a ,  Z d z i s ł a w  A d a m  
S o n i k ,  H a l i n a  I r e n a  M i s k a ,  Z d z i s ł a w  J a n  
K a r d y n a ł ,  J a n u s z  A n d r z e j  L a p t o s .

C z y t a j c i e
i  prenumerujcie 

Organ Diecezjalny
„ N IE D Z IE L Ę "  

z „Dodatkiem Parafialnym”

R e d a k to r  I W y d a w c a :  h a .  S t e f a n  N U d f w i e d z H l . D r u k .  „ S Z T U K A * ,  D ą b r o w a  G ó r n i c z a  3 -g o  M a j a  9


